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Przedmiotem wynalazku niniejszego jest
sposób otrzymywania nawęglonego gazu
wodnego w pracujących z przerwami ko¬
morach pieców koksowych zapomocą do¬
prowadzania smoły lub smoły zmieszanej
z parą wodną do komory koksowania pod
koniec okresu odgazowania. Zastosowanie
smół, olejów smołowych i podobnych mie¬
szanin węglowodorów ciężkich, w celu pod¬
wyższania wydajności igazu z komór de¬
stylacyjnych, ma duże znaczenie, zwła¬
szcza dla gazowni o mocno wahającem się
zapotrzebowaniu gazu. Wprowadzanie smo¬
ły, olejów średnich i podobnych substan-
cyj do żarzącego się ładunku komór kokso¬
wania jest znane, jednakże dotychczas od¬
bywało się ono przez kanały, znajdujące

się w omurowaniu i mające wyloty do dol¬
nej części komory, albo przez rury żelazne,
wprowadzane od węższej strony pieca do
rozżarzonego ładunku. Tak doprowadzana
smoła napotykała oczywiście najpierw nie¬
wielką ilość żarzącego się paliwa, które
wskutek niskiej temperatury smoły oraz
wskutek pochłaniania ciepła podczas reak¬
cji szybko ulegało1 ostygnięciu; skoro jed¬
nakże temperatura koksu opadnie poniżej
pewnego punktu, koks zbija się ze smołą,
tak, iż bieg pieca zostaje zakłócony, a wy¬
da jnoiść nawęglonego gazu przy zastosowa¬
niu takiego sposobu pracy była bardzo
mała.

Aby możliwie cały ładunek komory wy¬
zyskać do reakcji ze smołą — (smołą w



dalszym ciągu opisu nazwano również oleje
smołowe lub inne mieszaniny węglowodo¬
rów ciężkich) — należy zgodnie z wyna-<
lazkiem smołę samą lub zmieszaną z parą
wodną doprowadzać rozdrobnioną w posta¬
ci mgły na żarzącą się powierzchnię mocno
odgazowanej zawartości komory. Można to
uskutecznić np. w następujący sposób1
smołę z umieszczonego wgórze zbiornika,
zmieszaną w razie potrzeby w jednej lub
kilku dyszach z parą pod ciśnieniem kilku
atmosfer, wtryskuje się do górnej gazowej
przestrzeni zbiorczej poziomej albo pio¬
nowej komory pieca. Oczywiście w tym
przypadku nie można odsysać gazu z gór¬
nej gazowej przestrzeni zbiorczej, lecz od¬
sysanie gazów musi się odbywać tak, aby
materjały, przeznaczone do reakcji, musia¬
ły przebywać znaczną część drogi przez za¬
wartość komory. W doświadczeniach prak¬
tycznych okazało się, że czas zetknięcia
mgły smołowej z zawartością komory wy¬
starcza do całkowitej jej przemiany w gaz,
jeśli droga smoły przez ładunek koksowy
ma długość 2 ipetrów.

Odprowadzanie gazów można uskutecz¬
niać w znany sposób przez kanały w dol¬
nej części komory, albo też pod koniec o-
kresu odgazowywania przez dostatecznie
głęboko wprowadzone do ładunku od węż¬
szej strony pieca lub przez sklepienia pie¬
ca rury żelazne, zaopatrzone w otwory.
Takie rury odprowadzające gazy zaleca
się stosować zwłaszcza przy odprowadza¬
niu gazów, tworzących się w pierwszej czę¬
ści okresu odgazowywania.

Przedmiotem wynalazku jest następnie
komora piecowa do wykonywania sposobu
otrzymywania gazu wodnego według wy¬
nalazku. Aby uniknąć trudności, związa¬
nych z odsysaniem gazów destylacyjnych
z dolnej części komory oraz wprowadza¬
niem specjalnych rur odsysających do ła¬
dunku, można górną część komory pieca
podzielić na dwie części przy pomocy prze¬
grody pionowej, sięgającej w głąb ładunku.

Do jednej połowy komory wtryskuje się na
powierzchnię koksu miałko rozdrobnioną
mieszaninę pary wodnej ze smołą, przy-
czem górna przestrzeń zbiorcza dla gazów
w drugiej połowie komory służy do odpro¬
wadzania wytworzonego nawęglonego ga¬
zu wodnego. Wysokość przegrody powin¬
na być taka, aby materjały, przeznaczone
do przemiany, musiały w obu połowach ko¬
mory — w jednej nadół, w drugiej do góry
przebyć drogę o długości wystarczającej do
dostatecznej ich przemiany. Przegroda mo¬
że być umieszczona w płaszczyźnie po¬
dłużnej osi komory lub też może być rów¬
noległa do węższego boku pieca. Dysze do
wtryskiwania smoły mogą być w danym
przypadku umieszczone tylko w jednej po¬
łowie komory, przyczem odsysanie gazu
odbywa się wtedy stale z przestrzeni zbio¬
rowej dla gazów, znajdującej się w drugiej
połowie komory. W tym przypadku prze¬
strzenie zbiorcze dla gazów w obu połowach
komory muszą być połączone ze; sobą za¬
mykanym przewodem, który podczas pro¬
cesu destylacji samego paliwa zapewnia
przelot gazu do drugiej połowy komory. Na
początku wytwarzania gazu wodnego prze¬
wód ten jest zamknięty, a gaz w pierwszej
połowie komory przepływa wdół, aż do
dolnej krawędzi przegrody. Jeszcze lepiej
jest dysze do doprowadzania smoły i wy¬
ciągi dla gazów zastosować w obu poło¬
wach komory; wtedy podczas procesu de¬
stylacji odsysanie gazów odbywa się zu¬
pełnie równomiernie z obu połów górnej
części komory. Na początku wytwarzania
gazu wodnego dysze smołowe działają tyl¬
ko w jednej połowie komory, przyczem
wyciąg dla gazów jest w tej połowie za¬
mknięty. Po upływie pewnego czasu wpra¬
wia się w działanie dysze smołowe drugiej
połowy komory, a odsysanie gazów odby¬
wa się jedynie przez tę połowę komory,
która pierwej służyła do doprowadzania
smoły.

Zgodnie z inną postacią wykonania u-
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rządzenia, odpowiednią do wykonywania
procesu według wynalazku, przy pomocy
pionowej przegrody, umieszczonej wpo-
bliżu węższego boku komory zostaje wy¬
tworzony pionowy kanał wyciągowy dla
wytworzonego gazu wodnego, a smoła moż¬
liwie równomiernie rozprowadzana jest na
całej powierzchni pozostałej części komory.

Proponowano już sposób, zgodnie z
którym odsysanie gazów destylacyjnych
odbywa się tylko z komór, znajdujących
się w pierwszych % lub % okresu odgazo¬
wywania, przyczem odsysanie to prowadzi
się przy pomocy rur sięgających w głąb ła¬
dunku komory; w czasie zaś ostatniej trze¬
ciej lub czwartej części okresu odgazowy¬
wania wprowadza się do pieca przez rury
sięgające w głąb ładunku parę wodną lub
gaz wodny, a wywiązujące się gazy desty¬
lacyjne łącznie z produktami rozkładu pa¬
ry wodnej, wzgl. gazu wodnego odprowa¬
dza się z górnych gazowych przestrzeni
zbiorczych tych komór do gazowych prze¬
strzeni zbiorczych komór, znajdujących się
w pierwszych % do % okresu odgazowywa¬
nia; w komorach tych doprowadzona gorą¬
ca mieszanina pary wodnej z gazem wod¬
nym zostaje przessana przez węgiel i służy
jako gaz płóczny.

Podobnie według sposobu niniejszego
gazy destylacyjne, odsysane przy pomocy
rur, sięgających w głąb ładunku pieca, z ko¬
mór znajdujących się w pierwszych % lub
% okresu odgazowywania, można dopro¬
wadzać do górnej przestrzeni zbiorczej dla
gazów komory, znajdującej się w ostatniej
części okresu odgazowywania i poddawać
te gazy rozkładowi, odprowadzając gazy z
tej komory przez rury tkwiące w ładunku
komory.

Dzięki temu dalszemu rozwinięciu wy¬
nalazku osiąga się specjalnie daleko posu¬
niętą przemianę produktów destylacji na
łatwo palne gazy i na nisko wrzące węglo¬
wodory benzolowe. Doprowadzanie stosun¬
kowo zimnych jeszcze gazów destylacyj¬

nych z komór znajdujących się wjpocząt*
kowem stadjum okresu odgazowywania 4o
komór wysoko ogrzanych powoduje ochło¬
dzenie wstępne (jeszcze wewnątrz komór)
prawie odgazowanego węgla, przyczem
ciepło zawartości komory zostaje wyzyska¬
ne do wytworzenia gazu wodnego. Ponie¬
waż znaczna część wody, zawartej w gazie
destylacyjnym ulega rozkładowi, więc pod¬
czas skraplania gazu wydziela się bardzo
mała ilość wody.

Na rysunkach przedstawiono przykład
pionowych komór piecowych do wykonania
sposobu według wynalazku. Fig. 1 przędsta*
wia przekrój podłużny komory, a fig. 2 —
przekrój wzdłuż baterji komór wzdłuż linji
I — /na fig. 1.

Pionowe komory piecowe a, zaiopatrzor
ne są w otwory wpustowe 6 i posiadają po
dwa otwory wyciągowe c19 c2 do odprowa¬
dzania gazów, dające się zamykać klapami
d19 d2. Komora w górnej części podzielona
jest na dwie części przy pomocy przegro¬
dy, zbudowanej z cegieł ogniotrwałych.
Wzdłuż komory rozmieszczonych jest w
stropie kilka dysz fv f2, służących do do¬
prowadzania smoły lub jej mieszaniny z
parą do gazowych przestrzeni zbiorczych
obu części komory. Sposób według wyna¬
lazku wykonywa się korzystnie w następu¬
jący sposób: podczas odgazowywania oba
otwory wyciągowe cx i c2 są otwarte. Gdy
odgazowywanie jest zasadniczo zakończo¬
ne, zamyka się klapę d1 i wprowadza przez
dyszę fx rozproszony w postaci mgły ma-
ter jał, przeznaczony do rozkładu. Po pew¬
nym czasie otwiera się klapę dlf następnie
zamyka się d2 i wprowadza smołę przez
dyszę f2. Można zastosować również jeden
tylko otwór wylotowy dla gazu, np. otwór
clf' w tym przypadku brak również dysz fv
Przegroda e musi być zaopatrzona w o-
twór poziomy g, zapewniający swobodny
przepływ gazów destylacyjnych, powstają¬
cych podczas destylacji w górnej lewej po¬
łowie komory, do otworu wyciągowego cr
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Gdy odgazowywanie jest zasadniczo skoń¬
czone, otwór g, zamyka się cegłą zasuwową
h i wprawia się w działanie dysze smoło*
we f2.

Zamiast przegrody środkowej e można
również umieścić wpobliżu czołowej ścia¬
ny komory przegrodę i, zaznaczoną linją
kropkowaną. Podczas procesu destylacji
odsysanie gazów w tym przypadku odbywa
się głównie przez otwór wyciągowy c2,
który się zamyka po rozpoczęciu doprowa¬
dzania smoły przez dysze ft i f2- Wtedy na-
węglony gaz wodny odprowadza się przez
przewód cr

Przykład. W pionowym piecu komoro¬
wym o wysokości 4 m i pojemności 2 tonn
odgazowywano orzech IV/V. Po skończo-
nem odgazowywaniu, trwającem średnio

co2
CmHn
03
CO
H2
CH,
N2

Najwyższa wartość kaloryczna 3690WE

12 gadz, i doprowadzeniu ładunku komory
średnio do temperatury 950°C przez dy¬
sze, umieszczone w pokrywach otworów
wpustowych, wprowadzano najpierw w cią¬
gu około i/2 godz, parę wodną na rozżarzo¬
ną powierzchnię koksu. Zatrzymywano
przytem odciąganie gazu z górnej prze¬
strzeni zbiorczej dla gazów, a wytworzony
gaz wodny odsysano przez żelazne rury,
sięgające z powały komory na głębokość
około 2 m w głąb ładunku. Skoro zawartość
komory osiągnęła temperaturę około 900°C,
obok pary wodnej wprowadzono środek
karburujący, rozpraszany na mgłę przy po¬
mocy pary pod ciśnieniem 2 atm. Właści¬
wości nawęglonego gazu podano w poniż¬
szej tablicy:

I

42
1.8
0.2

24.8
59.4

6.2

3.4

)WE

11

3.2
2.8
0.6

18.2
55.6

7.6

12.6

3760WE

II

3.6
2.0
0.6

19.8
58.2

11.1

4.5

4000WE

Cyfrą / oznaczono czasową średnią war¬
tość gazu nawęglonego, powstałego pod¬
czas wprowadzania smoły z komory piono¬
wej (z odgazowanego węgla) wraz z parą

wodną. Liczby II i III odpowiadają gazowi,
do którego karburacji zastosowano olej
średni o następujących właściwościach:

cięż. wł. 0,98
Analiza podczas wrzenia:

Poniżej 120°C przechodzi 5.5 wag.
między 120° a 140°C

140° „ 160°C
160° „ 180°C
180° „ 200°C
200° „ 220°C
220° „ 240°C

pozostałość

Zawartość fenolu

Zawartość naftaliny

fi

11

11

11

11

11

28%.
20,3%.

19.5

20.6

18.5
13.9
8.8

5.7

7.5

100

M

fi

M

11

11

11

11

11

11

H

ff

11

11

11
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Wartości w kolumnie II odpowiadają po¬
czątkowemu okresowi doprowadzania ole¬
ju średniego, zaś wartości z kolumny III—
końcowemu okresowi jego doprowadzania.

Środki nawęglające można doprowa¬
dzać w ciągu 1 do 1 % godz. i w ten sposób
otrzymywać z gazu wydestylowanego 30 —
35% w postaci nawęglonego gazu wodnego.
Ustalając dowolnie stosunek między ilością
doprowadzanej wody a ilością środka na-
węglającego, można wartość opałową stale
zmieniać w szerokich granicach. W poda¬
nych doświadczeniach ilość wagowa dopro¬
wadzonej pary powinna być w przybliże¬
niu równa ilości dodanej smoły, względnie
oleju średniego.

Zastrzeżenia patentowe.

1. Sposób wytwarzania nawęglonego
gazu wodnego w pracujących z przerwami
komorowych piecach koksowydh przy za¬
stosowaniu smoły lub mieszaniny pary
wodnej ze smołą, jako środka nawęglające-
go, znamienny tern, że smołę lub mieszani¬
nę smoły z parą wodną doprowadza się w
postaci mgły na żarzącą się powierzchnię
silnie odgazowanego ładunku komory ko¬
ksowniczej,, przyczem odprowadzanie o-
trzymanego gazu odbywa się poprzez od¬
powiednio grubą warstwę skoksowanego
paliwa.

2. Sposób według zastrz. 1, znamienny
tern, że odsysanie gazów uskutecznia się w
znany sposób z dolnej części komory przez
rury, doprowadzone do ładunku od strony
czołowej komór lub poprzez strop tych ko¬
mór.

3. Sposób według zastrz. 1, przy za¬
stosowaniu komory piecowej, której górna
przestrzeń podzielona jest przegrodą się¬
gającą w głąb ładunku na dwie części, zna¬
mienny tern, że drobno rozpyloną smołę lub

mieszaninę smoły z parą wtryskuje się na
rozżarzoną powierzchnię koksu, znajdują¬
cego się w jednej z tych części, a wytwo¬
rzony nawęglony gaz wodny odprowadza
przez górną przestrzeń zbiorczą^ dla gazów
w drugiej części komory.

4. Sposób według zastrz. 3, znamienny
tern, że obie części komory stosuje się na-
przemian do doprowadzania smoły i do od¬
prowadzania wytworzonego gazu.

5. Sposób według zastrz. 1, przy za¬
stosowaniu komory piecowej, w której za-
pomocą pionowej przegrody, umieszczonej
wpobliżu czołowej strony komory, wytwo¬
rzony zostaje pionowy kanał, służący do
odprowadzania gazu, znamienny tern, że na
całym przekroju pozostałej części komory
doprowadza się na rozżarzoną powierzch¬
nię koksu smołę lub mieszaninę smoły z pa¬
rą wodną.

6. Sposób według zastrz. 1, znamien¬
ny tern, że gazy destylacyjne, odsysane z
komór piecowych, znajdujących się w
pierwszych % lub % okresu odgazowywa¬
nia, odsysa się przy pomocy rur, tkwiących
w ładunkach pieca, i wprowadza do gór¬
nej przestrzeni zbiorczej komór piecowych,
znajdujących się w ostaniem stadjum okre¬
su odgazowywania, w celu poddania ich
rozkładowi na łatwo palne gazy i nisko-
wrzące węglowodory szeregu benzolowego,

7. Piec do wykonywania sposobu we¬
dług zastrz. 3 i 4 z pionową przegrodą,
dzielącą jej górną przestrzeń na dwie czę¬
ści, znamienny tern, że przestrzenie zbior¬
cze dla gazów w obu częściach komory po¬
łączone są ze sobą zamykanym przewodem,
umieszczonym w tej przegrodzie.

Dr. C. Otto & Comp
Ges. mit besch rankt er Ha f tung.

Zastępca: I. Myszczyński,
rzecznik patentowy.



Do opisu patentowego Nr 18943.

Diuk L. Bogusławskiego i Ski, Warszawa.
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